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Telegraficzna wiadomość.
P a r y ż , 16. Maja. — M o n ito r  donosi, źe arcyksiąźe Ferdynand Ma­

ksymilian przybył wczoraj do St. Cloud, ze go cesarz przyjmował u wyższych 
wschodów i zaprowadził do cesarzowej.

Be r l i n ,  18. Maja. — Najj. Pan raczył nadać posłowi w Paryżu, rzeczy­
wistemu tajnemu radzcy hr. Hat z f e l d ,  order orła czerwonego 1 klasy z de- 
bowem liściem, rzecz. tajn. radzcy legacyjnemu Bal an z ministerstwa spraw 
zagranicznych, gwiazdę do orderu orła czerwonego 2ej klasy z debowem liściem, 
tudziez tajnemu sekretarzowi Ro l a n d  w ministerstwie spraw zagranicznych 
i radzcy kancelaryt E c k e r t  przy poselstwie bundestagowem w Frankfurcie 
nad Menem, order orła czerwonego 4ej klasy, zamianować zaś dotychczaso­
wego nadinspektora budowniczego F r o m me w Monasterze radze* rejencyjnym
źd!owiaWniCZym ' P JCZUe§° lekarza Dr' Hof f man  w Gladbach ćadzc*

Sz c z e c i n ,  16. Maja. —  Dziś przed południem o godz. 11 ej przybyli tu
f o s v i f k r n 2 l T /CZaJRJII PIUłk.0wnik bar- Manteuffel, pułkownik SchtttzJ ces. 
ł h w t , n r i r  f ° u  'r§ ces- roskjski pełnomocnik wojskowy, hrabia 
Benckendo f , natychmiast puścili się w  dalszą podróż do Krzyża. 7

S u t g a r d ,  15. Maja. — Król J raść  zamieścił na dniu 4 b m cesarza 
francuzów w gronie ozdobionych wielkim krzyżem korony wirtemb “ g s k ij

p Mlosyn.
» a z e t v  k t l o ń s l i j i '  ~  Chociaż pisze korespondent petersburgski do 
i Rosy7 nie można wnosh 0 ** §° się dwu monarchów, Francyi

p r z y p j ,  wielką wagę i .harakterysly.znf jest'
ksander pozwolił rosyjskiemu wychodźcy w Francyi naturalizowanemu za' 
paszportem francuskim przybyć do Rosyi, a mianowicie do Litwy T to T c z v c  
można do złagodzeń że rząd zezwala bez ograniczeń udawać X  *  „ E  
i ze znos. wysokie opłaty, jakie składano za paszporty zagraniczne ?

poe^^„ i .n ; T ,e ,m% T J ™ ,ł>“ l “ P"!^“ j ,  ' * • " * « «  W s“ ‘‘ “

-  St? a ’ Pa“ Tllrkułł- w7jechał do Warszawy.
-  Z Tyfl s 5 r0nSZtadem ° db^  P^egkpl wielki admirał.
  VV Jarosławiu ^  .°, P.rzeJazdzce j en- Murawiewa po Transkaukazyi.
P e t f r s b T n t ,  ,0  M2 ! " ! *  ! * " *  *wopruskiei donosiłem n7™ jawniej juz pisze korrespondent gazety no- 

rozporządzenie ścieśniające liczbę s t u d e n t ™ ’ znosziłcyn'1 dotychczasowe 
tego upoważniającym wszelkie wyższe zakirT* uni,wersy tet,acb > a w  miejsce 
dzenia żadnych szranków napływowi młodzi { , nauko''re Panstwa, do mekła- 
się szczególniej w ostatnich czasach, źe‘liczbę ff-irn°eJ J!tałcic; 1i° kazaj° 
ze stanu najniższego, przewyższała o wiele i Ł E • "aU n,łodziezy 
ograniczenia

anu najniższego, przewyższała o wiele liczba sźlJchtJ - -"3 młodziezy
_ mczenia dotychczasowe trzy czwarte części młfd •*’ m!eszczan: 1 rzez

na uniwersytetu, i dla tego traciła służba publiczna S s ?ł7  “ ? P ^J™ 0'™ 10 
marniały. W  jednym z dawniejszych raportów wykaValtin f " 7 '\
ma publicznego p. Noroff, stosunek ten oświadczając7 d ź l c ^  ^ a Ŵ h° Wa'
kowej mogłaby być w dwójnasób powikszoną gd^by r o b o t ę  
naukowych m o g ły  j ą  przyjmować. Co do i m m £ r y k d a ć v ? , akladow 
wersyteckich znaczne także poczyniono ułatwienia. Młnd,;^ .U.CZ°!,°W

Król wirtembergski, który dziś wyjechał, rozdał różnym osobom or­
dery l oseł wirtembergski i adjutant cesarski towarzyszyli mu do granicy.

r a r y z ,  14. Maja. Cesarz i cesarzowa przenoszą się dziś do St Cloud 
na mieszkanie letnie.

„  “  ^ z a j ą c e m  jest że część wojska z Krymu wracającego, rozkłada się 
w Marsylii, Cette . Port Vendees, do czego różne łączą domysły przy licznych 
aresztowaniach w stronach Francyi południowych.

P a r y ż ,  15. Maja. Ciało prawodawcze przedłuży swoje posiedzenia do
o. Lipca.

— Dziś wieczór przybył tu arcyksiąźe Maksymilian i udał się natych­
miast do at. Cloud w towarzystwie księcia Napoleona i pana Hubnera

— Z powodu przybycia arcyksięcia austryackiego Maksymiliana, zamie­
szcza U ni v e r s  swe uwagi, między któremi mówi: W  Austryi i Francyi wi­
dzą sprzymierzeńcy porządku, źe należy się porozumieć, aby przytłumić anar- 
chi sto w, albo ich ukar.ic, a to stac się może tylko przez połączenie się dwóch 
potężnych katolickich państw. v

d em ifan  B inef matematyk, astronom, członek aka-

(K or. Cz.ji P a r y ż ,  5. Maja. — Dzisiaj rocznica'zgonu wielkiego cesarza 
na wyspie sw. Heleny. 1 o 35 atach pamięć o nim nie wygasła we Francyi 
i przetrwa wieki jak pamięć wielkich jego czynów i wielkich jego rad i uwag 
p S e ” ?oczęZte! naśladowania tym co dalej prowadzić mają dziefe

Dzisiaj także rocznica urodzin Eugenii (5 Maia 1S9R'» i > .
Z S f f i * !  * " " ? •  »»o i«ń f.w «  W S g S j f w S
inwalidów, na które wedle dawnego zwyczaju przybyło grono wojskowych 
rozmaitej brom w  mundurach jakie nosili za czasów pierwszego c e l S w a

ii Pl,dz,nie 2eJ roczne posiedzenie towarfystwa literacko-

i parę słów odnoszących się do kwestyj politycznych Na w f  ’ -S 7 Sze. m^ 
sarza Napoleona, cesarz rosyjski ma u d l i E  S e  łask? a 
dowiemy się zaraz po koronacyi w  Moskwie C esarz A le i  A J 1 ?
nadania ich warunek położył, aby do teJo „ r z v T f  AIeksander za konieczny 
wynikały jedynie z jego własnej i d o b r t f L T 7  ^  nW ^  ^  0ne

l«.a S  7 3  r t ź S  K 0 ,1 ™ *  c e sm  S *P»-
U.JŚI i zyamkj ego wcześnie j»2 odladniete “
trywac się w  reformach zajść mających w  niedalekići j  3J r? P a:
ale z żalem widzimy, że najlepsze zamiarv prawdzie przyszłości,
często o nieudolność (nie powiemy nawet o zła w l\e )  jr ff^ 8^ 60 r° zbij â  si? 
jest to , broń nas B o le , u V śln e7 przeTstaczaife2 1  2 5 ^ ^  1 ^ • 
glosno wyrzekają na brak zupełny ludzi stanu na nćL . yanie sam*
która za poprzedniego panowania prowadziła ’ obsku.rautów>

wersyteckich ^  W Jp o « j Ł n o  n h tw k S ™ ‘ M łod zS  ,,ni-

si ę ^  a ś w i a dcz e n la mTg^m n a zya I n e mĴ  ̂  Sk°rZ° ^
stwa ponieść wydatklw n / k s Ł  p S z X y J h  m a t  dla ubf

r 1- by‘e się tylko świadectwami ubóstwa^wykaźah J \̂ Z \  ^
golyopodaje dzis do publicznej wiadomości k u rL r

y r o w a d w S J ^ r t ^ S S ^ k S t  ^  miej sc znaczne ładunki zboża 
flag. UaesSle Jest bardzo ożywiony i pełen różnobarwnych

«go t y l u ^ w S ) . CeSarZa Ŵ znaczon/  został « a 24. Sierpnia wedle sta-

a  a

bijący w oczy w okólniku ministra spraw wewnętrznych f  a i°
do gubernatorów i marszałków. Z razu czytaiac Jo zd f  ja Przesłanjm  
bionym jak była owa mowa cesarska w Cons  titutTo’n n lT  P°droj
przychodzą potwierdzenia o jego wydaniu pozwalam s t  3 SdJ,zewsząd  
ze minister siedmdziesięcioletni starzJc podpisywał p -o  h! Przjpuscic jeszcze, 
tania. Zapowiada w  nim z góry, że s if  o S w a  df n J P°PrzednieS° o ic zy -  
narchy, aby korzystając z Dokoin KnCV • f  podnosząc m jśl mo-
j.ps?/ó  s.ł  i »-
lecając im, aby zawsze mieli obecną w  pamięci nowinnnć' ^ ierze* za“ 
nowych źródeł poźytecznei Drarv r/tnrlJL powinność odkrywania coraz
w . i , .  6d ; ‘ " odf a" i
a powszechnego uszanowania rządzącej władzy z a t e K h  T o d “ l ’j P- 
działać nieinaczej tylko stosownie do danvrh L w  i ,  P ? 7 vadni mają
szlachta ma wspierać zamiary rządu właściciele ■ plZepif ° VV,l1 n,leParc7alnie; 
żywieni, „wolfionyeh z T Ł ^ Ł S y '  ' to
panom, albowiem najmniejsze uchybienie z  ich s tr o n f  ść i!  4  ®§ i‘ SW/ m
cesarski i karani będą wedle całej sVrowos.i » . w  7  3S“ '  n a ”,Ch
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wszystko czego na przyszłość zakazuje istniało, a co doradza, tego nie'byio 
wcale.

Jak się nie znajdą prawdziwie gorliwi o sławę monarchy i o dobro narodu 
obywatele, których nie brakowało dawniej Rosyi, coby szczerze, nie dla próżnej 
chw ały , poświęcali czas i spokój swój na usługi wielkiego dzieła odnowienia 
Rosyi, jak  sięgnie znajdzie choćby jeden, coby stanąwszy u stóp tronu cesar­
skiego i pow tórzyw szy za naszym poetą:

W s z a k  m ó w i ł  K a lchasow i Achil les  w a lec z n y :
Co w i e s z ,  pow iadaj  ś m ia ło ,  a p rz y  m nicś  bezpieczny, 

niewypowiedział nagiej praw dy i nieostrzegł monarchy... Nie uczyni tego zape­
wne nowomianowany prezes rady państwa, który nad własną wolę nie zna 
innego środka rządzenia ludźmi. Mały orszak co go tu otacza, wie dobrze, źe 
naw et w  Paryżu nie wolno mu innej mieć woli jeno hr. Orłowa. W szyscy rnn- 
sz§ być dla jego zabawy przy obiedzie i to w całym uniformie; żaden nie śmie 
pójść gdzie bądź bez jego wiedzy, a nawet po obiedzie nie wolno odejść aź da­
nym znakiem do tego nieupowaźni. Takie pryncypium postawione 11 samego 
wierzchołka władzy, musi sprowadzić zbezwladnienie całej machiny.

Rozpisałem się za długo, bo mi przykro słyszeć naigrawania się cudzo­
ziemców z okólnika ministra Łanskoja.

Kończę tedy o sprawach rosyjskich wzmianką, że najpierwsza figura na 
ół urzędowa, jaka się ukazała w Paryżu, jest Jakób Tołstoj, niby korespon­
dent ministra oświecenia, a właściwie trudniący się nie książkami ale ludźmi.

(K or. Cz.) P a r y ż ,  8. Maja. —  Jest przyjętym  w Rosyi zwyczajem, 
ze łaski cesarskie po wstąpieniu na tron nowego monarchy dopiero bywają 
ogłaszane w  dniu koronacyi. Zdaje się źe tą razą oczekiwania nie zostaną za­
wiedzione. Cesarz Aleksander miał wziąść mocne postanowienie rozpoczęcia 
swego panowania od aktu, któryby przeszłość całą puści! w niepamięć i w szy­
stkich dla siebie serca przejednał. Pojedyncze przebaczenia dają miarę tego co 
ma nastąpić. P. Turgieniew od wstąpienia na tro.i cesarza Mikołaja mieszka­
jący  w  P aryżu , otrzymał pozwolenie powrotu do kraju, powiadają źe ci 
wszyscy oddaleni z kraju co przyjęli obce naturalizacye, jako poddani tych 
państw, będą mogli przybyć czasowie do Rosyi, z zupełnem bezpieczeństwem 
swych osób.

Doszła tu  wieść, źe hr. Mercandin prezydent okręgu rządowego krako­
wskiego został powołany do rady  państwa. Zaszczytem jest dla niego to zau­
fanie monarchy, które go powołuje do boku swego, ale dla Krakowian 
musi być przykrem , bo w nim znajdowali zawsze roztropnego rządcę 
i niezłomnego prawa stróża.

Czytamy w,dzienniku D i a r i o d i R o m a ,  że 29. Kwietnia ojciec św. od­
wiedził snycerza Gioseppe Ob i l i ,  któremu polecił wykonanie statuy ko ­
losalnej Matki Boskiej Niepokalanego Poczęcia. Statua ta ma być postawiona 
na placu hiszpańskim. Ale nie tylko sam Rzym uwiecznia pamiątkę ogłoszenia 
tego nowego dogmatu w iary katolickiej, we F rancji biskup Puy de Dóme, za 
pośrednictwem powszechnej składki, takąż statuę postawi na skale zwanej 
Corneille w  mieście Puy, a minister wojny ofiarował mu imieniem cesarza 
150,000 kilogramów żelaza z zabranych dział w  twierdzy Sewastopolskiej. 
uczczono i tutaj ten dogmat choć skromniejszą pamiątką a choć nie masz już 
rycerzy zakonu Niepokalanego Poczęcia ustanowionego za czasów W ładysław a 
IV. a zatwierdzonego bullą Urbana VIII. 5. Lipca 1534 przecież nie zapomniały 
jej dzieci ślubów Jana Kazimierza, któremi on w imieniu rzeczy pospolitej pod­
czas uroczystości 1. Kwietnia 1656. r. w  Częstochowie Matkę Boską uczcił. 
W- kościele tedy Notre Dame des Victoires zawieszono serce złote na tablicy 
z marmuru białego, na której stosowny jest napis. Pięknie odsztychowany 
obrazek Matki Boskiej zwycięztw, na odwrotnej stronie daje rysunek tego na­
pisu.

Temi dniami biblioteka przy  Quai d’Orleans, otrzymała w darze od je ­
dnego Anglika blachę wyobrażającą T . Kościuszkę uwięzionego w Petersburgu. 
Odciski z nićj sprzedają się na dochód biblioteczny po fr. 5. P rzy  tej sposo­
bności przesyłam »Rady ojcowskie«, które T. Kościuszko spisał dla w y- 
chowańca swego Ksawerego Zeltnera, kiedy ten w Sierpniu 1817 r. jechał do 
Polski.. Oto jest dosłowne tłumaczenie z francuskiego:

»Źebyś zawsze czynił zaszczyt swojej rodzinie, samemu sobie i mojemu 
poleceniu, powinieneś odczytywać codziennie to co tu  następuje, abyś dobrze 
wraził je  w  swą pamięć, od tego przyszłe dobro twoje zależy, a n a j p r z ó d :  
masz wstawać letnią porą o godzinie 4ej a o 6tej w zimie. Pierwszą myśl 
tw oją zwróć do Stw órcy i oddaj mu cześć należną a potem weź się natychmiast 
do pracy z rozwagą i pojęciem, albo do powinności nakazanej ci, a to z do­
kładnością jak  najsumienniejszą, albo też do udoskonalenia się w  nauce, którą 
gruntownie poznać masz zamiar. 2re. Unikaj kłamstwa we wszystkich przy­
godach twojego życia, bądź praw ym , szczerym i hołduj zawsze tylko pra­
wdzie, nie próżnuj nigdy, bądź skromnym a nie obżartym , surowym wzglę­
dem siebie, pobłażającym dla drugich, a unikaj zbytniej miłości własnej i egoi­
zmu. Nim masz co powiedzieć lub dać odpowiedź, rozważ dobrze i pomyśl 
abyś ńieominął celu lub nie wyrzókł niedorzeczności jakiej. 3eie. Staraj się 
zawsze okazywać wdzięczność osobie, która zajmuje się szczęściem twojem: 
uprzedzając jej chęci i żądania; bądź uważnym , a z największym względem 
i uległością szukaj sposobów stania się tej użytecznym. 4te. Kiedyś cudzo­
ziemcem w  kraju do którego jedziesz, winieneś podwoić starania swoje i usi­
łow ania, abyś uczciwie zyskał zaufanie, a tylko przez zasługę i zdolności zdo­
by ł u  naczelników swoich pierwszeństwo przed krajowcami. 5te. Powierzo­
nej tajemnicy dochowaj święcie, we wszystkich twych działaniach i czynno­
ściach bądź praw ym , otwartym i szczerym, unikaj obłudy, gdy przyjdzie do 
dyskusyi nierozprawiaj, niesprzeczaj się, ale szukaj prawdy spokojnie i skro­
mnie. Bądź grzecznym i względnym dla wszystkich, miłym i uprzejmym 
w  tow arzystw ie, zawsze ludzkim, wspieraj nieszczęśliwszych od siebie wedle 
swćj możności. 6te. Czytaj książki nauczające zdolne zbogacić twój um ysł 
a zbogacić serce. Nieupadlaj siebie wchodząc w złe znajomości, ale szukaj 
ludzi dobrych obyczajów i uczciwej sławy. Nakoniec niech postępowanie twoje 
będzie takie aby zyskało powszechne przyznanie, a osoba u której zostawać
będziesz najdow ała je  zaw sze nienagannem.  ̂ f .  K o ś c iu s z k o .

W  tej chwili odbieramy smutną wiadomość o zaszłym zgonie w W . X. 
Poznańskiem Wincentego hr. Tyszkiewicza, dobrze zasłużonego krajowi.

i a , ,  ■ Anglia,
j  i-o 0Dj • U’ Maja. — Kwestya obchodzenia niedzieli stała się na nowo 

od kilku dni przedmiotem rozmów. W sobotę w ysłał arcybiskup z Canterbury 
list do lorda Palmerstona, w którym wykazuje, jak gra muzykantów po par­
kach w  niedzielę, obraża uczucie ludu i jak złe wywiera skutki. Prosi przeto 
ministra, aby raz jeszcze zechciał rozważyć, czy nie byłoby lepiej temu zapo- 
biedź. Lord. Palmerston odpowiedział, źe pozwalając w niedzielę grywać mu- 
zyce po parkach, nie mia^innego celu, jak  przysposobić dla ludu kilka godzin 
odpoczynku między nabożeństwem w sposób przyzwoity i wstrzymać go od 
zwiedzali szynkowni piwnych. Gdy atoli widzi, źe plan jego z tak wielką nie­
chęcią przyjętym  został, źe co do tej rzeczy różne jest zdanie i źe robotnicy 
sami niewiele o to dbają, wyda, choć w tej mierze nie zmienił swego zdania, 
stosowny rozkaz, ze względu na opinią publiczną i na uczucie religijne gminn, 
aby gra muzykantów w niedzielę po parkach ustała.

W czorajszą gazeta ogłasza w yrok , na mocy którego ma być komitet 
obranym, któryby zdał sprawę nad systemem używanym w wojsku sprzeda­
wania miejsc.

— Z Malty donoszą telegrafem pod dniem 9. Maja: Z żalem donoszę, źe 
włoski zołmerz, który inspektora policyi Carnasa zabił, dotąd nie został jeszcze 
odkryty. Pułki ciągle rozłożone są po koszarach i wielkie między niemi panuje 
meukontentowanie. Angielski okręt wojenny »Hannibal« widział się być znie­
wolonym, dla zbyt groźnego powietrza porzucić stanowisko swoje, z którego 
panował nad koszarami i obozem włoskiem, i cofnąć się do P ortu  Valetty, zo­
stawił atoli korwetę parową Spiteful, któraby czuwała nad ruchami legionu. 
»RoyaI Albert* otrzymał rozkaz udania się z morza do Portu. W łaśnie gdy 
poczta odchodzić ma, ogłaszają obwieszczę rządowe następującej treści: °

Gubernator z głębokim żalem widział, że między wielką liczbą mieszkań­
ców Malty i żołnierzami legionu angielsko-włoskiego objawiają się uczucia, któ­
rych dalsze trwanie zakłóciłoby spokoj publiczny. Uczucia te wzmogły się 
tem mocniej w  skutek zaszłych smutnych wypadków, nad któremi się dalej 
rozwodzić nie m yślę, bo są dobrze znane i ubolewają nad niemi tak wojsko 
jak  i większa część mieszkańców Malty. Jego Ekscelencya udaje się przeto 
wprost do dobrego usposobienia wszystkich mieszkańców Malty i żołnierzów 
tak angielskich jako i cudzoziemskich, i spodziewa się, że wszyscy razem i ka­
żdy z osobna starać się będzie utrzymać spokojność publiczną, unikając wszy­
stkiego, coby mogło być rażącem.

W  pałacu w Valetta 9. Maja 1856. W i k to r  H a u l to n ,
pierwszy sekretarz rejencyi 

R o z p r a w y  p a r la m e n tu  a n g ie ls k ie g o  n a d  p o k o je m  p a r y s k im .
(D a ls zy  ciąg.)

W  izbie niższej toczyła się kwestya wschodnia także d. 5. Maja z wię­
kszym niżeli w izbie lordów zapałem, ale z rów ną dla rządu korzyścią. Lord 
Palmerston w odpowiedzi na uczynione mu interpelacye odpowiada: źe milicya 
angielska jaknajspieszniej rozpuszczoną zostanie; że redukcya armii nastąpi od­
działami, tak jak  z Krymu powracać będzie; że wreszcie Rosya zobowiązała 
się do oddania fortec Izmailu i Nowa Kilia, leżących w  o d stą p io n y m  bessarab- 
skim dystrykcie, w tym  stanie, w  jakim się znajdują.

W  przedmiocie adresu dziękczynnego do królowej, zabiera najprzód głos 
rządowy wnioskodawca E. Denison. »Dwa Jata upłynęło, powiada, gdy  w  tej 
izbie od tronu przyszło orędzie, źe wojna Rosyi wypowiedzianą została. 
Gdyby ktoś wtenczas był przepowiedział źe po dwóch latach wojny, Sewasto­
pol będzie wzięty z 3800 działami, floty ta rosyjska zatopiona, morze Czarne 
ujęte, — rzekłby był z nas każdy, daj to Boże, aby się to proroctwo spełniło, 
a wielbić będziem Pana! Dziś spełniło się to i wiele więcej. Bo i przymierze 
ze Szwecyą i mocarstwami zachodniemi utrwalone, a poprawa granic w Bessa- 
bii, na którą Rosya zezwoliła pokazuje, po której stronie zwycięztwo. Pokój 
jest dobry 1 zaszczytny i chociaż kraj nie przyjął go z zapałem, to jednak za­
dowolenie jego z każdym dniem podnosić się będzie.

Lord John Manners powstaje przeciw redakcyi adresu, który ma pozór, 
jak gdyby w Paryżu na uczczenie cesarza Francuzów, a nie w stolicy wolnej 
Anglii, był redagowany. Co do traktatu, przypuszcza, że bezpieczeństwo 
Turcy i tymczasem jest zapewnione, ale że nie ma rękojmi żadnej na później. 
Nie w Europie, ale w Azyi leży dla Turcyi bezpieczeństwo, i dla tego źle się 
stało, że poseł angielski nie obstawał silniej za zniesieniem fortec nad morzem 
Czaruem, które służą ku ujarzmieniu plemion kaukazkich. Honor Anglii w y­
maga niepodległości tych mężnych górali, bo Anglia podburzała ich do wojny, 
a teraz ich haniebnie opuszcza. Jeżeli rząd taką podłość popełnia wT chwili 
zwycięztwa, do czegóźby się był nie skłonił, po poniesionej klęsce! W szyscy, 
co w tej mataryi pisali, a nawet Sym our, urzędnik dzisiejszego ministerstwa 
powodzili potrzeby, oddzielenia Rosyi od transkaukazkich prowincyi. I dla 
czegóż lord Clarendon o to się nieupomniał, czy nie dla tego, źe Kars się podał, 
który to nieszczęśliwy wypadek jeden z ministrów' nazwał maloznaczoyin epi­
zodem w ojny? Mówca nie chce rozbierać pojedynczych artykałów  traktatu, 
acz jako Anglik rumienić się musi od w stydu, gdy się z protokułów przeko­
nyw a, że F rusy i Sardynia ważniejszą na kongresie odgrywały rolę niżeli 
Anglia. Bardzo nagany godne było postępowanie lorda Clarendona w kwestyi 
wolności druku w Belgii.^ Hrabia W alewski wyraźnie powiedział, źe nastąpi 
zbrojna interweneya, jeżeli prawodawstwo belgijskie uie potrafii powstrzymać 
w ybryków  prasy, a lord Clarendon nie zaprotestował przeciwko temu, i nie 
powiedział z góry źe Anglia uie weźmie udziału w  kroku, któryby był wdzie­
raniem się w prawa niepodległego narodu. T u  i przy wielu innych okoliczno­
ściach powinien był pełnomocnik Anglii wcale inaczej wystąpić; ale widać, źe 
mu kazano przystąpić do pokoju, choćby najnędzniejszego. Z tego powodu 
mówca nie sprzeciwiając się podaniu adresu, chce aby go w redakcyi zmieniono, 
by izba nie postawiła się w sprzeczności z sobą.

Moniton Milnes nie może przypuściś aby pokój był niezaszczytny, chociaż 
być może, że wszystkie zamiary wojny nie zostały osiągnięte. Naród natural­
nie nie kontent z pokoju, ale dla tego, źe się inaczej, niżeli rządy na rzeczy 
zapatruje. Turcya tak ze strony Europy jak  ze strony Azyi jest zabezpieczona, 
albowiem najście jej granic przez Rosyan, choćby w A zyi, uważane jest jako 
casus belli. Mówca poprzedni przesadził i niebezpieczeństwa i zasługi plemion 
czerkieskich. W  ostatniej wojnie byli Czerkiesi nieczynnemi i zdaje się, źe
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* Rosya byli w  zmowie. R a c z e j  żałować należy, ze n.c d a Polski me uczy­
n io n o fi źey iord Clarendon, gdy była mowa o prasie belgijskiej, za takową się 
n!e uial Mówca p o c h w a la  pokoj nie dla tego, aby wszystkie oczekiwania

i ■ i nnd danemi stosunkami zawsze jeszcze jest dobry, 
wypei “P rz e św ia d c z ą  się za rządem. Jakkolwiek traktat pokoju jest niedo- 
t teczny nie wina w tein dzisiejszego rządu , ale ministra Aberdeen, który 

z początku wojny Francyi za wiele przewagi nad Anglią pozwolił. Błąd 
f n  później nie dal się już naprawić, i z tego stanowiska trzeba się na warunki 
nnkoiu zapatrywać. W  ogóle przyznaje, źe nie miał nigdy nadziei, aby tak 
korzystny pokoi kiedy nastąpił. Bo i położenie chrześcian w Turcyi i poło­
żen ie  Księstw Ńaddunajakich więcej zyskały, mieli się można było spodzie­
wać Rząd ie-zcze tylko o to starać się powinien, by wojska aiistryackie co 
predzej kraje te opuściły, aby mieszkańcy swobodnie zająć się mogli organiza- 
cyą własną. Na to jedno się nie zgadza, zęby Rosyi imało być wolno odbu­
dować na nowo fortece nad morzem Czarnem. — Przechodząc do przedmiotów 
tylko w protokułaćh, a nie.w traktacie objętych, mówi ze zgrozą o stanie rze­
c z y  we Włoszech i Neapolu, żąda wydalenia obcych załóg z legacyi i świe­
ckiego rządu w państwie papiezkiem. Co do kwestyi prasy belgijskiej, niepo­
trzebnie podpisał ją  lord Clarendon, ale pełnomocnik Anglii wolny jest od za­
rzutu, który za tak nieprawną pogróżkę dla niezawisłości sąsiedniego narodu, 
na samym lir. Walewskim ciąży. (C. d. n.)

G ree i/u .
A te n y , 10. Maja. — Wiadomości telegraficzne donoszą: Rząd prote­

stuje przeciw dalszej okupacyi kraju przez Francuzów, a pisma francuskie pa­
ryskie zamieszczają ciągle zaczepne artykuły na Grecyą, których celem jest 
okazanie potrzeby zachowania okupacyi na czas dłuższy, wykazując nieład, 
nierząd, a często dopatrując go tam, gdzie go istotnie nie masz.

Mrbniba Miejscowa.
P o z n a ń , 16. Maja. —  Nadchodzące posiedzenia sądów przysięgłych 

rozpoczną się w dniu 19. b. m. i trwać będą przez dni 11. Z wykazu spraw 
w liczbie 24 które, będą sądzone, pokazuje się, iż większą tychże część stano­
wią _  jak zwy kle — oskarżenia wymoczone o ciężką kradzież. Nadto rozstrzy­
gane będą sprawy o umyślne podpalenia w dniach 20. 21. 24. i 26. bin., jedna 
sprawa o rabunek na drodze publicznej w dniu 29, jedna o krzywoprzysięztwo 
w dniu 27., i jedna o sfałszowanie dokumentów w  dniu 28. bin. Zakres 
czynności sądów przysięgłych został znów ścieśniony przez ustawę z dnia 14. 
Kwietnia rb. która kilka rodzajów'przestępstw, rozpoznawanych dotąd przez 
przysięgłych, odjęła tymże i poddała pod wyrok wydziałom dla spraw  kar­
nych przy sądach powiatowych.

P o z n a ń ,  17. Maja. — Donoszą nam , że ziomkowie nasi, obozujący pod 
W arną, powzięli zamiar zostawić tam trw ałą po sobie pamiątkę, wznosząc 
własnemi rękami kopiec na cześć króla W ładysława W arneńczyka. W pier­
wszym dniu zebrano na potrzebne koszta 1000 fr. i otrzymano ju ż  zezwolenie 
władz miejscowych do rozpoczęcia pracy. Kopiec w  kształcie ostrokręgu ścię­
tego , z chodnikiem ślimakowym do wstępowania ma mieć wysokości 5 , a śre­
dnicy 25 metrów. Na wierzchu położony będzie kamień z napisem następują­
cym w  języku polskim i łacińskim: Królowi W ładysławowi 111. z Jagiełłów 
i rycerzom z nim poległym pod W arną  dnia 11. Listopada 1444. itd. — Ko­
mitet upoważniony do zbierania składki na fundusz narodowy dla dzieci śp. 
Mickiewicza w P aryżu , ogłosił drugą listę ofiar. W ypadek je st następujący: 
Ofiary zapisane na liście pierwszej wynoszą 74,814 fr., na drugiej 16,455 fr. 
85 c. razem 91,269 fr. 85 c. W  sumie tej znajduje się dotąd zaledwie 7000 
fr. nadesłanych z kraju.

B y d g o s z c z ,  16. Maja. — W  miesiącu Marcu r. b. zezwoliła król.rejen- 
cya tutejsza na częściowe zniesienie środków ostrożności, jakie z powodu za­
razy bydła panującej w Królestwie, na rogatkach granicznych były zaprowa­
dzone. Środki te musiały być jednakże obostrzone w czasie najświeższym, 
ponieważ śledztwo dokonane w tej mierze przez konowala powiatowego oka­
zało, że zaraza pojawiła się na nowo w Połajurku, wsi w Królestwie położonej, 
która graniczy bezpośrednio z Maryanowem, wsią leżącą w powiecie inowro­
cławskim.

G ą s a w a , 16. Maja. — W  mieście tutejszem nastąpił w ybór nowego 
burmistrza. W ybór padł na aktuaryusza sądowego p. Dąbrowskiego, który 
powierzony mu urząd objął przy końcu z m.

MŁr. l&leru/u w  MS e r  limie.
B e r l in ,  17. M aja.— W dalszem ciągnieniu W . klassy 113. król. loteryi, 

padła 1 wygrana na 10,000 tal. na Nr. 37,773; 2 wygrane po 5000 tal. na 
Nra. 22,490 i 52,688; 1 wygrana na 2000 tal. padła na Nr. 57,128; 34 w y­
grane po 1000 tal. padły na Nra. 6073. 9382. 16,669. 19,312. 21,548. 22,314.

3 1 ,7 8 5 .  3 1 ,9 6 9 . 3 2 ,6 5 2 .  3 2 ,9 6 1 ,  
5 6 ,8 2 1 .  5 8 ,3 6 8 . 6 1 ,4 3 5 . 6 7 ,4 5 9 . 
7 3 ,4 3 9 .  7 4 ,6 5 1 . 7 6 ,7 0 7 .  8 0 ,9 4 6 .  
3 3  wygrane po 5 0 0  ta l. na Nra 
1 1 ,8 4 0 . 1 2 ,5 6 3 . 1 4 ,4 2 0 . 1 8 ,5 6 7 . 
4 7 ,0 3 8 .  4 7 ,9 1 9 .  5 0 ,2 9 4 .  5 2 ,2 4 5 . 
7 6 ,7 4 0 .  7 9 ,6 3 3 . 8 2 ,2 0 3 .  8 3 ,2 3 7 .  
6 8  w ygranych po 2 0 0  tal. na Nra. 
8 3 5 0 . 1 0 ,0 2 6 . 1 0 ,1 7 1 . 1 3 ,3 4 0 ,
2 2 ,1 6 6 .  2 3 ,2 1 2 . 
3 7 ,4 7 7 .  3 8 ,9 9 0 . 
4 7 ,0 6 6 .  4 8 ,7 7 1 . 
5 7 ,7 1 3 . 5 9 ,2 9 6  
7 2 ,1 8 7 . 7 2 ,9 0 8

2 9 ,2 7 0 .
4 0 ,7 0 1 .
4 9 ,3 8 8 .
6 0 ,4 2 8 .
7 3 ,7 6 2 .

3 3 ,9 6 3 .
4 2 /2 4 7 .
5 3 ,0 3 4 .
6 0 ,9 4 8 .
7 3 ,9 2 3 .

36,335. 41,098. 51,824. 55,329. 55,975.
68,616. 70,170. 70,211. 72,706. 72,893.

82,199. 86,816. 89,323. 89,358 i 89/797;
. 847. 5147. 7977. 9511. 10,398. 10,486. 

20,316. 21,609, 30,179. 33t554. 45,274.
54,692. 54,993, 56,734. 65,665. 73,340.
83,342. 85,144. 88,050. 89,202 i 89;555;

, 256. 2271. 3356. 3399. 3552. 37 3 4  7061. 
16,863. 17,227. 18,566. 18,595. 20,7.94.
34,117. 35,738. 35,985. 37,025. 67,336;
42,265. 43,413. 43,530, 45,206. 45,838.
53,421. 54,763. 56,063. 56,421, 57,174.
62,953. 63,198. 67,838. 69,714, 71,707.
74,832. 76,515. 77,707. 78,454. 79,731.

8 0 ’7 8 7 . 8 2 ,5 6 6 . 8 5 ,6 2 8 .  8 5 ,8 3 8 .  8 6 ,8 9 3 .  88,244 i 89,935

P szenica 8 0

Wiadomości handlowe.
B e r l in ,  17. Maja.

-110 tal.

na
na Lipiec Sierpień

Jęczmień wielki 50— 56 tal.
Owies 32— 36 tal., na Maj Czerwiec 34$ tal.
Groch 7 0 —78 tal.
Olej rzepiowy 13$ tal., na Maj 1 3 f— f  tal., na Czerwiec Lipiec 1 3 fs  

tal., na Wrzesień Październik 1 4 ^ —14— ^  tal.
Olej lniany 13$ tal., na dostawę 12$ tal.
Olej makowy 19—21 tal.
Olej konopny 14$ tal.
Olej palmowy 15$ tal.
Okowita bez beezki na Maj 30 tal., na Maj Czerwiec 30$ tal., na Czerwiec 

Lipiec 29£— 30 tal., na Lipiec Sierpień i Sierpień W rzesień 30$ tal.
S z c z e c in ,  17. Maja.

Pszenica 99 tal. . ,
Żyto na Czerwiec Lipiec 63$ tal., na Lipiec Sierpień 60 tal., naW rzesien 

Październik 55 tal.
Olej rzepiowy na Maj 13$- tal., na W rzesień Październik 14$ tal.
Okowita na Maj 11$ proc., na Czerwiec Lipiec 11$ proc.

Przybyli do Poznania 18. Maja.
B A Z A R : Potocki z Bendlewa, Jaraczew ski z Lipna.
H O T E L  R Z Y M S K I  I5 U S C H A  : Mietsch z B erlina, G eppert z D ąbrów ki, Goldschm idt 

z Gdańska, F ichtenberger z A usbacb, Gum tau z B erlina, Mej o z B runśw ikn, Nowak 
i K arner z Pressburga. ,

H O T E L  D R E Z D E Ń S K I  M Y L IU S A : Źelasko z O bornik, B urhard , L indeńthal
i Cohn z Berlina.

H O T E L  1’A R Y Z K I  : Z im m eąm ann z T rzem eszna, W ilkońsk i z Chwalibogowa, K u ­
row ski z W . Jezio r, Dzierzbicki z Zaw ór, K arczew ski z Lubrza.

H O T E L  B E R L I Ń S K I :  Gaffke z Bukow ca, Maciejowska z T w orżym irek , Jackel 
z Szam otuł, P odia,k i i Stenzel z W rocław ia.

z 19. M aj a.
B A Z A R  : lir., Mii iżyński z M iłosławia, hr. Szołdrski z B rodow a, D ąbrowski z W in -  

nejgóry, Żółtowski z Myszkowa, Gorzenska z SmiełoW a, B reanski z Miłosławia. 
H O T E L  R Z Y M S K I  B U S C H a  : hr. Grabowski z G rylew a, B ronikow skow ski z W il­

kowa, D ittner z T u raw a , Okuniewski z G rylew a, M osessohn z P iły .
H O T E L  B A W A R S K I  : Hoseus z z H alberstadt, Gordon ż Berlina, F u nke z Śrem u. 

Jastrzem bski z Milicza, N eum ann z Śm igla, K oszutski z Dziadkowa, Raszewski 
z Szczepowic, Karczewski, z W yszakowa, Kadońska z Górki.

H O T E L  D łJ  N O R D :  lir. Żółtow ski z Czacza, Szołdrski z Osieki, Pom orski z G ra- 
bianowa, S to ltrriburg  z L ussow a, Pruski i Radońska z Szelejew a, OkuliCz ż Golina, 
K rólikow ski z daszkowa, Kuhnke z Havelberg.

P O D  C Z A R N Y M  O R Ł E M : Suchorzew ski z T arnow a, Poleski z K ołaczkow a, Mo­
dliński z Kaczanowa, Paw łow ska z Paruszew a.

H O T E L  B E R L IŃ S K I  : Okulicz i K ostkow ski z Golinna, M ajerski z P a ry ża , P o sw ick  
z Trzem eszna, Schulze z Ostrowa.

H O T E L  P A R Y Z K I : Gąsiorowski z Zberek i A kolinski z Paczkowa.
P O D  W I E L K I M  D Ę B E M : T rąm pczyński z Szczepanowa i P rądczyński z Stroszek. 
P O D  T R Z E M A  L IL IA M I:  Bronisz z Bieganowa i Ortlieb z Gozdowa.
H O T E L  E I C H B O R N A : W ern er z B o rk u , Glas i Bergas z G rodziska, S p rin t 

z S trze lna , Benjamin z P leszew a, Rabski z L w ó w k a, K unz z Ja raczew a, H am ann 
G ottschim m erbrucli, Jan tsch  z Mielna i Rudnicki z Chwałkowa.

H O T E L  E IC H B O R N A : Zander z Chodzieży; S zpandau , B a ru th , Jen a  i Spandau
z Ryczywoła.

H O T E L  K R U G A : Miindel z Nowego T om yśla, Scaen i L eser z K argow a.

Dziś, dnia 17. M aja, o godzinie 2ej zrana zasnął 
w Panu

S t a n i s ł a w  K o l a n o w s k i ,  
przeżywszy bogobojnie lat 75. Pogrzeb odbędzie 
się we wtorek o godzinie 6tej z południa, nabo­
żeństwo żałobne w środę rano o godzinie 9ej.

Na dniu dzisiaj szym rozstała się po dw uty­
godniowej chorobie z tym światem J o a n n a  
z D o b r o g o j s k i c h  L o s s ó w ;  eksportacya 

odbędzie się 20. b. m. o 5 tej, pogrzeb 21. o 
9tej godzinie w Nekli, na który zaprasza przy­
jaciół i znajomych strapiony mąż i dzieci.

Starczanowo, dnia 1 8 . Maja 1 8 5 6 .
MW. Wjfłssmr.

Księgarnia N. Kamieńskiego i Spółki W Poznaniu 
(w  Bazarze) poleca:

Tal. S^r.
Powieści i wspomnienia historyczne zastosowane do 

pojęcia każdego wieku prze E. Bogusia- T«i. sfir.
wskiego. C ena..............................................— 25

Adam Mickiewicz wspomnienie pozgonne . . — 10 
O dawnych i teraźniejszych prawach polskich

słów k ilk a ........................................................ 1 —
Rady praktyczne o początkowem wychowa­

niu dzieci epoka od 1 do 5 roku p. F. M. 2 — 
Niespodzianka. Zbiór powiastek dla małych

dzieci z ry c in am i...........................................  1 5
P ierw sza książeczka obrazkowa dla dzieci. . 1 5 
W iązanie dla moich w nuków . Picrwostki 

czytania jako zachęta do nauki przez T.
Dziekońskiego z ry c in a m i........................... 1 1 0

Powieści starego nauczyciela dla swoich mło­
dych przyjaciół przez T. Dziekońskiego . 1 15

Historya Anglii przez tegoż 2 t o my . . . . .  6 20
Historya Francyi dito • 2 to m y .....  6 20
Historya Hiszpanii dito 2 to m y ...... 6 20

Matka Świętych Polska albo żyw oty  Świę­
tych , Błogosławionych, Świętobliwych 
i pobożnych Polaków i Polek 4 tomy . . 2 — 

Niewiasty ewangeliczne. Homilie ks. Ven- 
tu ry  przełożył ks. Gółian 12 poszytów  
(dotąd w yszły dwa). Cena. . . . . . . .  3 10

Księga świata rok 1856. Wiadomości z dzie­
dziny nauk przyrodzonych, historyi, kra­
jó w  i ludów, żyw oty znakomitych ludzi, 
podróże^ opisy ciekawych miejscowości 
oraz ważniejsze zajęcia przemysłowe, z 
rycinami na stali i drzeworytami (12 po­
szytów  na rok). Cena. .  ....................... 6 20

Baka odrodzony, czyli uwagi o śmierci nie­
chybnej. W ydał W. S y ro k o m la   \  10

Gawędy i rymy. Tomik W . (zawiera: Kęs
chleba, i wiele innych)..........................., \  5

Życie Napoleona podług najlepszych źródeł, 
z rycinami na stali. 2 tomy . . . . . . . .  7 15



Zycie marszałków francuskich z czasów Na- S '
poleona, z rycinami na s ta li ............................8  —

Historya powszechna kościoła przez Alcoga 
(wydaniewarszawskie) 6 toraow kompletne 6 20 

a dermere favorite, par la comtesse Dash.
2 vol........................... r..................................... _  go

Les contrebandiers suedois, par Emilie’Fli-
S®r6-Carlen. 4 vol.............................................  1 20

La Franc-Magonnerie de femmes, par Charles 
Monselet. 4 vol. . . .  1 20

Le mariges de Varis, par Ed.' About'. 2 vo \. -  20 
a syrene, par X. de Montepin. 2 vol. . . .    20

o b w i e s z c z e n i e .
egoroczny wiosenny targ na wełnę w  Poznaniu 

odbędzie się w  dniach od 12. do 14. Czerwca r. b. 
Składanie wełny na starym Rynku z dniem 8. Czer­
wca rozpocząć się może, i od tego dnia wszystkie 
wagi wprowadzą się w ruch.

Assygnacye na miejsca do składnia

JMa c ie r p ią c y c h  n a  o c z y l
polecamy wyborne okulary i inne szkła, posiadające, jak wiadomo, nietylko przymiot 
wzmacniania wzroku, ale i tę korzyść, iź po wieloletniera ich użyciu niepotrzeba żadnej 
zmiany takowych, gdyz one konserwują osłabione oczy nawet w  późnym jeszcze wieku, 

nkn nmUno- ndl» i  ,wrf®zam7  , n a s z e  okulary dopiero w  tenczas, kiedy wymiarkowano dokładnie
/ a  sła b e  alhn ^ ° SCI 5]Sn i*ba Docu*) } dla ,teS °  nie może się zdarzać, aby kupujący otrzymał szkła albo

i n , , , os * ° ,a ’ a . j  z ze z ®̂m ogniskiem, przez co się oczy zbyt osłabiają. Dalej pole-
'■7 H i  ^  ^arji' Pano.w *ak czytania, jako i do patrzenia w  odległości; pojedyncze i podwójne

. o p e r o w e  podług najnowszego kształtu ze sześcioma szkłami achromatycznemi, teleskopy, lot.
nety, mikroskopy, barometry i termometry i t. d.
B i acia Pohl d a w m ej Bracia Strauss optycy nadworni z  Her li mi

w Buscha Hotelu de Róme, pokój Nr. 2. parter.
listów zastawnych o u m o rzen ie  skradzionych ku- 
ponów.

Z powodu tego wzywamy w myśl postanowie­
nia z dnia 16. Stycznia 1810. niniejszem posiada- 
cz7  wymienionych kuponów, aby się z niemi naj­
później do 17. Sierpnia 1857. po wypłatę w kasie

jako i do składania w s lh w  hndvnt “  S  —  n.asz«j. zSlosi,i > S^yż inaczej wywołane kupony za
łaty do stawiania namiotów wydawan<Tbędą w  wiT '"e)Stniej ące uwazane’ a prowizya za nie extrahen- 
dze ratuszowej wydawane będą w  wa- towi wy wołania w  gotowiźnie wypłaconą będzie.

• l oznan, dnia 30. Listopada 1855.Poznań, dnia 10. Maja 1856.
M a g istra t. D y r e k c y a  J e n e r a l n a  Zi e ms t wa .

OGŁOSZENIE,
Prowincyalna kassa zasiłkowa w  myśl 8. 4. i 5. 

statutów z dnia 11 Października r. 1852. (wydru-
JaST vr W»nZ‘enniku. urzfdowym Poznańskim za 

r. lod&. Nj\ 49., w  Dzienniku urzędowym Bydgo- 
skim za r 1852. Nr. 51.) jest obowiązaną resp. 
upoważnioną,

pieniądze, które zasyłane jej zostaną przez u- 
tworzone za zezwoleniem rządu kassy o s z c z ę ­
dn o ś c i  w  prowincyi, z k a s p r o w i n c y a l -  
n y c h ,  g m i n n y c h ,  (kościelnych i szkolnych) 
oraz i n s t y t u t o w y c h  celem zaprocentowania 
takowych, przyjmować bez ograniczenia aż do 
pewnej sumy.

D o i  e c z e n i a  s y f i l i t y c z n y c h ,  c i e r p i ą c y c h  
na c h o r o b l i w e  m o k r z e n i e ,  c z ę ś c i  r o d n e  i 
w y r z u t y  s k ó r n e ,  znajduję się codziennie w  do­
mu z rana od 6. do 10., po południu od 2. do 5.

Ir. August Loewenstein.
w E ynkii .\a* . s ; j .  n a  I .  p i e t ipiętrze.

ograniczenia 
i zwrócić ma takowe w k a-

0  zakładzie wodno-leczącym Eckerberg 
pod Szczecinem.

Uważamy za niezbędną potrzebę i święty obo­
wiązek, zwrócić uwagę chorych i cierpiących, mie­
szkających w kraju i za granicą, na zakład, któ­
remu już tak wielu zawdzięczają zdrowie życie.

V , . 1Ila lattowe w a a -  ,N?e sPrz)'ja'n7  szarlataneryi, w której tak nazwani
ź d y m  czas i e  po krótkim terminie wypowie- lel'a,’ze wodni teraźniejszości, przechwalają fraze-
dzenia zasyłaczom na takowych żądanie. sarai jWe zali*ac*J> a‘® raczej poświadczamy szczerą

mierze
--------------  „„ płaci po , j~2  ̂ * mc wymaga w c .tx

dnym razie dłuższego nad 8  ani terminu wypowie 
dzenia. Doniesienia względem zamierzonego zasy­
łania oraz wypowiedzenia podają się do Dyrekcyi 
podpisanej.

Poznań, dnia 14. Maja 1856.
D y r e k c y a  p r o w i n c y a l n e j  k a s s y  z a s i ł k o ­

w ej.
Nordenfiycht. Diihne. Boy.

OBWIESZCZENIE
Od Sw. Jana r. b. do tegoż w  roku 1859. będą 

w  domu Ziemstwa przez publiczną licytacyą najwię- 
cćj dmącemu wydzierżawione:

1) dobra B r o n i s z e w i c e  w  powiecie Piesze w- 
skim położone, w  terminie dnia 19. Czerwca 
b. r.

2) dobra B o c z k o w  I. SC II., w powiecie Odola- 
nowskim, dnia 20.  Cz e rwca) } .  r.

3) dobra G o g o l e w o  w  powiecie Śremskim dnia  
21. C z e r w c a  b. r.

4) dobra D z i a d k o w o  w powiecie Gnieźnieńskim 
dni a  23. C z e r w c a  b. r.

5) dobra P u d l i s z k i  w  powiecie Krobskim dnia  
24.  C z e r w c a  b. r.

6) dobra K o k o s z  ki w  powiecie Krobskim dnia  
24. C z e r w c a  b. r.

zawsze od godziny 4tej z południa. '
Przystępujący do licytacyi winien złożyć 500 

Tal. kaucyi na zabezpieczenie licytum swego i w ra­
zie potrzeby udowodnić, iź warunkom dzierżawnym 
zadosyć uczynić może.

Warunki dzierżawne mogą być przejrzane w Re- 
gistraturze naszej.

Poznań, dnia 14. Maja 1856.
D y r e k c y a  P r o w i n c y a l n a  Z i e ms t wa .

OBWIESZCZENIE.
W  dniu 23. Listopada 1849. skradzione zostały 

kupcowi Gu t t m a n n  z S y c o w a  na poczcie ku­
pony od listów zastawnych trzy i pół procentowych 
W . Ks. P o z n a ń s k i e g o ,

Nr. 22 ./1703 . D r o b n i n ,  powiatu W s c h o -  
w s k i e g o  na 500 Tal.
Nr. 152 ./2340 . T u r ę  w,  powiatu K o ś c i a ń ­

s k i e g o  na 20 Tal.,
za czas od ś. Jana 1849. do włącznie ś. Jana 1854. 
i  dla tego wniósł po okazaniu wyszczególnionych

sztuce wodno-leczenia, znaleźć muszą należne i za­
szczytne ocenienie. —  Cierpiący, którzy od wielu 
lat bezskutecznie leczyli się i od lekarzy bez nadziei 
opuszczeni byli, odzyskali tutaj w nader krótkim 
czasie, nowe życie, zdrowie i siłę.

Posiedziciel i lekarz zakładu, pan M i r .  W 'ie li^  
jest jedynym żyjącym uczniem nieśmiertelnego wiel­
kiego P r i e s n i t z a ,  twórcy sztuki wodno-leczenia.

Zakład wodno-leczenia E c k e r b e r g  jest już z 
natury jako taki uposażony, albowiem świeża, czy­
sta woda, świeże i orzeźwiające powietrze leśne, cza­
rujące widoki na wszystkie strony, po kilku dniach 
pobytu, przekonywają pacyentów, iż tu wyzdro­
wieją.

Oględność, którą Dr. V i e k zakładem kieruje, do­
świadczenie, jakie u tysiącznych najrozmaitszych 
chorych nabył, ludzkość, którą radę daje i pomaga, 
przekonywają natychmiast chorych, iź nie mają 
człowieka przed sobą, który dla zysków pienię­
żnych założył zakład tego rodzaju, ale jedynie ku 
dopomoźeniu cierpiącej ludzkości.— Polecamy zatem 
lekarzom w kraju i za granicą zakład wodno-leczą­
cy pana Mira. Wiek w Mckerberg 
pod S z c z e c i n e m  i jesteśmy przekonani, iż icn 
pacyenci opuszczą z wdzięcznością takowy.
 _ _ ' G. Bi.

Dobra szlacheckie Gnofno i Sirzem- 
SiOWO w powiecie I n o w r o c ł a w s k i m  nad szosą 
B y d g o s k ą ,  T o r u ń s k ą  i P o z n a ń s k ą  położone, 
2523 mórg pruskich areału w sobie obejmujące, 
z inwentarzami źywemi i martwemi, pod korzy- 
stnemi warunkami, dla podziału familijnego są z 
wolnej ręki do sprzedania. Bliższe warunki i wia­
domość udzieli Dominium Gnojno na zapyta­
nie frankowane.

Dom. Gnoi no przy I n o w r o c ł a w i u ,  dnia 
15. Maja 1856.

Dobra szlacheckie od 400 do 6000 mórg, 
jako też folwarki od 150 mórg itd. wskaże |  
agent dóbr f

Izaak Bernstein, |
przy ulicy wodnej Nr. 7 .— Poznań 12. Maja t> 

1856. g
I B — B — B B

Tym panom, którzy dobra sprzedać lub kupić, 
wydzierżawić lub zadzierzawić chcą, poleca się ageut 
dóbr.
V. MM. Hartmann w  Wronkach.

Broń myśliwską i przybory myśliwskie
za których dobroć się rgCZy.

Broń myśliwską, z igłami palnemi, flinty sztu-
cerowe, sztucery tarczowe, pistolety: salonowe, 
tarczowe, z igłami palnemi, rewolwery, kieszon­
kowe, tercerole, rogi do prochu, śrótoworki, tor­
by myśliwskie, wszelkie przybory do polowania 
w największym doborze, poleca handel 

A. Mluya, przy Wrocławskiej ulicy Nr. 3.

DONIESIENIE.
Podaję niniejszem do wiadomości, źe skład ko- 

missyjny blachy cynkowej z Ma r t h a h i i t t e  To­
warzystwu Śląskiemu Akcyonaryuszów oddałem, i 
odtąd znów tylko C y n k  O ł a w s k i  na skła­
dzie mieć będę, który pod równie korzystnerai wa­
runkami będzie sprzedawany.

Poznań, dnia 18. Maja 1856.  _______ MB. Cegielski.

Dla budujących.
Pokrycia budynków najlepszym łupkiem kamien­

nym i cynkiem uskutecznia za gwarancyą w  cenach 
najumiarkowańszych

A .  G r o s s e r .  w  Poznaniu 
Wilhelmowska ulica Nr. 2-
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poleca do siewu Heimann Marcus ,

na rogu Rynku i Wronieckiej ulicy 91.

Wystawa zwierząt w Arnswalde.
Wszystkie woły, jałowice i skopy, które tamże 

nagrodą uwieńczone zostały, kupiłem i mogą tako­
we przez amatorów u mnie być oglądane.

Pilip, Weilz fan . ,
ulica Św. Wojciecha 47.

Dominium B zO W O  pod C z a r n k o w e m  ma 
kilkanaście wołów i parę krów do sprzedania.

Un valet de chambre, de meme bon cuisinier, 
muni de bons certificats, parlant plusieures langues, 
desire se placer chez une familie, qui voyage, et 
prie d’avoir la bonte, d’adresser les lettres: Poznań, 
Ba z a r  J. J.

Stare okrągłe dachówki są do przedania pod 
Nr. 24. Wronieckiej ulicyi.

l a  K r ę g i e l n i ą
zaprasza Przyjaciół i Lubowników

Wiktor Czapiński,  przy Tomie.

CENY TARGOWE
w m i e ś c i e  P o z n a n i

Dnia 19. Maja 
1856 r.

u l .  I Kt rr .  ł f u .

Pszenicy pięknej, szefel po 16 garn . I 4
Pszenicy śre d n ie j......................  3
Pszenicy o rd y n a ry jn e j...........  2
Żyta p rzedn iego , s z e fe l ................... | 3
Żyta p o ś le d n ie g o ...........................   |  2
Jęczm ienia dużego , sz e fe l................|  —
Jęczm ienia m a łe g o ..............................j
Owsa , s z e f e l .............................  1
Grochu do gotow ania, szefel
T atark i s z e f e l .........................
Ziemniaków, s z e fe l .................
M asła, g a r n ie c ........................
K oniczyna c ze rw o n a ..............
K oniczyna b i a ł a ..................  .
S ia n a , c e n tn a r .........................
S łom y, kopa po 1200 fu n t . . . .  10
S p iry tusu  (beczka 12 0 kw .)80£Trai.

dnia 17. Maja .............................28
dnia 19. »  28
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